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Sołnecznogorsk zajety 


Wojska niemieckie 50 km od Moskwy f? 


Anglicy stracili 260 czołgów, 200 aut pancernych i 32 samoloty 


Z KWATERY GŁOWNEJ NA- 
CZELNEGO WODZA, 25, 11. 
Naczelne Dowództwo Niemieckich 
SH zbrojnych komunikuje w dniu 
24 listopada: 

Na środkowym odcinku frontu 
wschodniego zyskał nasz atak na 
dalszym terenie. Po ciężkich wa!- 
kach zajęte zostało przez nasze od 
działy pancerne — miasto Some. 
cznogorsk, odległe o 50 kilometrów 
na północny zachód od Moskwy. 
Skuteczne ataki powietrzne skie- 
rowane były na linie kolejowe w 
obrębie Moskwy. Cały szereg linii 
kolejowych zostało zniszczonych 
na skutek celnych bomb. 

Przed Leningradem  załamały 
się znowu wśród ciężkich strat po- 
nowne próby przedarcia się nie- 
przyjaciela. Zniszczono tu 8 czoł- 
gów nieprzyjacielskich, wśród te 
go 7 najcięższego kalibru. Ciężka 
artyleria lądowa ostrzeliwała waż- 
ne punkty wojskowe w Leningra- 
dzie. 

Na południowo - zachodnim wy- 
brzeżu Anglii bombardowano w 
ciągu ostatniej nocy różne porty. 
W czasie prób ataków brytyjskich 
eamolotów myśliwskich nad wy- 
brzeżem Kanału La Manche zosta- 
ło zestrzelonych 7 maszyn nieprzy- 
jacielskich. 

W Afryce Północnej kontratak, 
prowadzony wspólnie przez woj- 
Bka niemiecko - włoskie i połączo- 
ne siły lotnicze, miał również w 
dniu wczorajszym przebieg po- 
myślny. Większa ilość dalszych 
czołgów została zniszczona. Ilość 
Jeńców i zdobyczy wojennej stale 
wzrasta. Walki na południe od To. 
bruku, oraz silne ataki brytyjskie 
przeciwko frontowi Sollum - Bar- 
dia są jeszcze w toku. 

Z KWATERY GŁÓWNEJ NA- 
CZELNEGO WODZA, 26. 11. — Na- 
czelna Komenda Niemieckich Sil 
Zbrojnych komunikuje w d. 28. 11.: 

Na froncie wschodnim przepro- 
wadzone ataki dały dalsze sukcesy. 

Na morskim obszarze, dotykają- 
cym wybrzeży Anglii zostały ubie- 
Blej nocy ciężko uszkodzone bomba- 
mi dwa nieprzyjacielskie statki han- 
dlowe, średniej wielkości. Należy się 
iczyć z utratą jednego ze statków. 
Dalsze ataki powietrzne skierowano 
za dnia przeciwko zakładom przemy- 
siłowym Szkocji. Ostatniej nocy bom- 

ardowano z pomyślnym skutkiem 
obiekty portowe na południowo- 
wschodnim wybrzeżu Anglii. 

W Afryce Północnej niemiecko- 
włoskie wojska zniszczyły w skutecz- 
nych walkach z brytyjskimi, z kie- 
runku  południowo-wschodniego na- 
deszłymi siłami, ponad 260 czołgów 

około 200 aut pancernych. Podej- 
Mowane przez załogę Tobruku gwał- 
vwne próby wyłamania się, wspo- 
Mmagane przez broń pancerną, zosta- 
Y odparte przez włoskie siły otacza- 
ace. W gwałtownych walkach po- 
Wietrznych stracił nieprzyjaciel 26 
Bamolotów. W ataku powietrznym 
Na brytyjską bazę lotniczą zostało 
zniszczonych na ziemi wiele bom- 

wców, 

Bitwa w Afryce Północnej trwa 
dala; wśród ciężkich walk. 

BERLIN, 25. 11. — Pod osłoną 
lotnictwa myśliwskiego wystartowa- 


ły. niemieckie samoloty bojowe i 
nurkowe w kilku falach do akcji 
przeciw kolumnom angielskich sa- 
mochodów pancernych na terenie 
Marma Rici. Załoga tych samolo- 
tów, opuszczając się w lotach głębi- 
nowych na minimalną wysokość ce- 
lem ostrzeliwania z broni pokłado- 
wej, miała możność  zaobserwowa- 
nia _ niszczycielskiej działalności 
bomb. W toku zbrojnej akcji wywis- 
dowczej nad piaskami pustyni sa- 
moloty burzące rozproszyły większą 


Archangielsk w 


„Pomoc” Angli dla 


BERLIN, 25. 11. — Znany an- 
gielski rzeczoznawca wojskowy, gen. 
Fuller, postawił pod znakiem zapy- 
tania wykorzystanie drogi przez 
Archangielsk dla dostaw angielsko- 
amerykańskich do ZSRR. W rzeczy- 
wistości port w Archangielsku jest 
niezamarznięty najwyżej przez 
pięć do sześciu miesięcy. Ale mie- 


siące bezmroźne przeszły, Obecnie 
najsilniejsze i najlepsze. sowieckie 
łamacze lodów dokładają wszyst- 


kich sił, aby bodaj jakiś przejazd 
przez Morze Białe utrzymać wolny 


liczebnie kolumnę pancernych samo- 
chodów wywiadowczych, przy czym 


kilka z nich unieszkodliwiły. 


TOKIO, 26. 11, — Korespondent 
dziennika „Tokio Asahi Szimbun* w 
Moskwie, Hatanaka, który na ty- 
czenie ambasadora Tatekawy oe at- 
nio przybył do Samary, informuje 
redakcję, 
spotyka się jedynie starców, kobie- 
ty i dzieci, wszystkich zdolnych do 
broni wysłano na front. Sytuacja 
Moskwy jest beznadziejna. 


okowach mrozu 


południowej armii 


od lodów. Jeden z tych trzech du- 
żych łamaczy lodów uległ przed kil- 
ku tygodniami  zepsuciu i został o- 
desłany do naprawy de portów pół- 
nocno-amerykańskich. Szeroko roz- 
budowane urządzenia portowe w 
Archangielsku w tych warunkach 
nie przynoszą pożytku ani Sowie- 
tom, ani ich sprzymierzeńcom. Ge- 
nerał Fuller zaleca wobec tego po- 


że na ulicach Moskwy | 


Cena numeru 20 groszy 


Rok I 


an wrazzj 


Kwatera główna Tymoszenk! 


w rejonie Wiaźmy, zniszczona przez niemieckie maszyny bojowe, 


Walka powietrzna maszyn włoskich 
2 przeważającą eskadrą angielską nad Maltą 


RZYM, 25. 11. — W rejonie nad, włoskich 


samolotów myśliwskich, 


parcie sowieckiej południowej armii, | Maltą rozegrała się walka powietrzna: | iładający się x 17 aparatów, lecący 
która miała niezwykle pomyślny prze- | w kierunku Malty, został zaatakowa» 
bieg dla lotnictwa włoskiego. Zespół |ny przez dwie eskadry angielskich 


„ponieważ to odpowiada istotnym 
interesom brytyjskim*. 


Naprężone stosunki bułgarsko-tureckie 


Czy Turcja pozostanie neutralną ? 


LIZBONA, 25. 11. — Pisma w 
Lizbonie omawiają sytuację Turcji. 
Dziennik „A. Voz“ pisze między in- 
nymi, że Niemcy podchodzą pod Kau- 
kaz, gdzie rozegrają się wielkie, 
militarne rozgrywki. W związku z ta- 
kim stanem rzeczy może Turcja zna- 
leźć się w trudnej sytuacji. Bułgaria, 
która uważana jest za rozgłośnię 
myśli Niemiec, grozi Turcji w sło- 
wach mało przyjaznych.  „Diaro di 
Lisbona“ dodaje, że Turcja w obec- 
nej wojnie urosła znów do ważnej fi- 
gury na szachownicy wojennej. Nad 
granicą turecko - bułgarską zauwa- 
żono koncentrację wojsk. Zastępca 
przewodniczącego sofijskiego parla- 
mentu złożył mało uspakajające o- 
świadczenie. Prasa turecka zareago- 
wała w ostrym tonie i wskazała w od- 
powiedzi na obecność wojsk brytyj- 
skich w pobliżu. Urlop premiera i u- 
stąpienie tureckiego ministra obrony 
oraz ministra komunikacji są wypad- 
kami, które sprowadzić należy do jed- 
nego mianownika. Niemieckie woj- 
ska rozpoczną ofensywę na kauka- 
skim froncie i muszą ją przeprowa- 
dzić gwałtownie i szybko. 


Najważniejsze czynniki, które o 
rozwoju wydarzeń zadecydują, nie 


zostały jeszcze w grę wciągnięte. 
W dniu, w którym ie nastąpi, a na- 
stąpić musi rychło, będzie decyzja 
Turcji o dominującym znaczeniu. 
Pismo zapytuje, czy Turcja do osta- 
tniego momentu pozostanie neutral- 
na, czy też ulegnie presji z zewnątrz 
lub wewnątrz. Jeśli Turcja wytrwa 
w neutralności, wtedy zadanie p. 
Randstedta będzie atrudnione, ponie- 
waż wtargnięcie ną Kaukaz od pól- 
nocy jest nadzwyczaj trudnym zada- 


niem, zaś inwazja od południa mo- 
głaby nastąpić albo w razie zgody 
Turcji albo w wypadku, gdyby Tur- 
cja, pozostając bierną, zgodziła się 
na przemarsz wojsk niemieckich, — 
W tym wypadku Turcja zgodziłaby 
się na przepłynięcie floty włoskiej 
przez Dardanele na Morze Czarne. 
Że taki rozwój sytuacji nie jest wy- 
kluczony, o tym świadczy stała czuj- 
ność floty angielskiej, która stara się 


zapobiec niespodziankom z tej strony. | Stu  angiclskim samolotom 
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. W rocznicę podpisania doniosłego paktu 
Głosy prasy słowackiej 


BERLIN, 25. 11. — W związku 
z rocznicą zawarcia w roku 1986 
paktu  antykominternowskiego w 
dniach 24 i 25 listopada edbywa się 
w Berlinie zjazd czołowych mężów 
stanu mocarstw zjednoczonych w 
w walce przeciw bolszewizmowi, aby 
dać wyraz dalszej _otowości wałki 
ze światowym wrogiem. Inaugura- 
cja zjazdu mężów stanu odbędzie się 
we wtorek w postaci uroczystego 
aktu państwowego. 

BRATISŁAWA, 25. 11, — W 
związku z rocznicą przystąpienia Sło- 


Irlandia tworzy ochotnicze oddziały 
by bronić wolności drogo okupionej 


GENEWA, 25. 11. — W wygło- 
szonym przez radio przemówieniu do 
oddziałów obrony krajowej premier 
Irlandii, de Valera, zaznaczył, 
Irlandia kroczyć będzie drogą całko- 
witej niezawisłości. Irlandczycy bro- 
nili granic swojego kraju w szere- 
gach własnej armii i pod sztandarem 
irlandzkim. Dzisiaj — oświadczył de 
Valera korzystamy z wolności 
przynajmniej w tej części kraju, w 


że ; 


której rządzimy, a która to wolność 
została zdobyta kosztem wysokiej 
ceny. De Valera zwrócił się z apelem 
do s „ch rodaków, aby zgłaszali się 
ochotniczo do lokalnych oddziałów 
obrony, bowiem fakt słabości Irlan- 
dii może się stać powodem do agre- 
sji. W obliczu wylądowania wojsk 
północno - amerykańskich w sześciu 
hrabstwach Anglii, napomnienia de 
Valery mają brzemienne znaczenie. 


wach do Paktu Trzech, dzienniki sto- 
wackie zamieszczają artykuły, przy- 
pominające tę chwilę. „Gardista” pi- 
sze, że zarówno w dziedzinie polityki 
zagranicznej, jak również w związku 
z polityką wewnętrzną kraju, ten 
krok Słowacji posiadał olbrzymią do- 
niosłość. Problemy natury kultural- 
nej, społecznej j i gospoda"czej 
kształtowały się i były rozwijane w 
duchu programu Nowej Europy i w 
miarę możności rozwiązywanie. — 
„„Slovak” przypomina, że Słowacja 
znalazła się, jako pierwsze państwo 
wśród tych, które zgłosiły się do pra- 
cy twórczej w granicach Paktu 
Trzech. Ta linia polityki utrzymana 
będzie aż do ostatecznego zwycięstwa 
a 


' Anglia rezygnuje 
z wojsk żydowskich 


SZTOKHOLM, 26. 11. — Ponie- 
waż kierownik Żydowskiej Agencji 
Waizmann, wniósł skargę u rządu 


samolotów myśliwskich, składające 
się z najbardziej nowoczesnych i naj- 
szybszych angielskich aparatów typu 
Spitfire i Huricane. W toku walki po- 
wietrznej, jaka się wywiązała, udało 
się włoskim myśliwcom w ciągu kil- 
ku minut strącić 6 maszyn nieprzy« 
jacielskich. Trzy następne angielskie 
(samoloty wzięte powtórnie pod krzy- 
| Łowy ogień karabinów maszynowych 
ucierpiały do tego stopnia, iż musia» 
jły zrezygnować z dalszej walki Po- 
| nadto szereg pozostałych maszyn zo- 

trafiony, wobec czego angielskie 
| eskadry powstrzymały się waje 
iki i znikły w gęstych chmurach W 
tej zaciętej bitwie powietrznej sice 
,demnastu własnych przeciw czterdzie- 


zespół 
włoski utracił tylko I aparat, 


ZY; KZK 


Żydówka 

komisarzem Odessy 

BUKARESZT, 25. 11. — Z Odessy 
donoszą, że komisarka tego miasta, 
|żydówka Haretz Boris zatonęła na 
Morzu Czarnym na statku, który miał 
ją ocalić. Komisarka zastrzeliła wła: 
|śnoręcznie komendanta Odessy za to, 
że chciał poddać miasto Rumunom, 
Kazała rozstrzelać licznych obywateli, 
w tym 200 matek, że domagały się 
ratowania tch dzieci. Z jej rozkazu 
| wzniesiono w Odessie barykady. Dal- 
"sze relacje z Odessy mówią o szale: 
jącym terrorze w tym mieście. Miesze 
kańcom wioski Dalnik, która tys 
godniami całymi znajdowała się pod 
obstrzałem rumuńskiej artylerii, za- 
brontono przesiedlema się do Odessy, 
aby tam nie powiększać panicznych 
nastrojów. W ciągu całego czasu 
trwania oblężenia musiały kobiety. 


angielskiego na to, że przy tworze- | wraz z dziećmi i starcami chronić się 


niu „autonomicznych jednostek woj- 
skowych”*, żydzi są stale pomijani. 
ze strony urzędowej wyjaśniają, że 


po najgłębszych piwnicach. Toteż, 
gdy po zajęciu Odessy wyszli z tvch 


rząd brytyjski nie ma na celu two- |lochów, podobniejsi byli do szkucle- 


rzenia armii żydowskiej. , 


tów, niż do ludzi żyjących. 


(Z 

Krwawe były boje o Stalino, bo 
Ba -cty był opór bolszewicki. Kzecz 
Jasna! Stalino, to przecież jeden z£ 
główniejszych ośrodków przemysłu 
wojennego Sowietów, skupienie fa- 
bryk o żywotnym dla wojska znacze- 
niu. Odlewnie stali, huty żelaza ol- 
brzymie walcownie, fabryki dział i 
amunicji — oto bogactwo tegu mia- 
sta í oto zdobycz wojsk niemieckich, 
które z dywizją strzelców gorskich 
ma czele, objęły Je w swoje władanie. 


Miasto upiorów 


Widok ulic tego miasta robi wra- 
żenie przygnębiające. Z jednej stro- 
ny nowoczesne, mieszkalne bloką 

rzeznaczone dla żydów i bolszewi- 
ów, z drugiej strony — niskie, za- 
padające się w ziemię nory, w któ- 
rych mieszkają robotnicy kopalń i 
fabryk. Dla ochrony przed lotnic- 
twem niemieckim kazały władze so- 
wieckie wszystkie budynki miasta po- 
wlec szarą farbą. Niesamowity to 
wygląd. Zdaje się chwilami, że we- 
szliśmy do miasta upiorów, miasta, 
gdzie królowały duchy — strachu, 

W budynku należącym do NKWD 
przekonaliśmy się, że to uczucie nie- 
sainowitości ma swe uzasadnienia. 
Obszerny budynek, mieszczący się 
przy głównej ulicy miasta, należy 
de terrorystycznej, w krwi 
pławiącej się organizacji, która w 
swym zimnym, wyrachowanym okru- 
cieństwie wymordowała więcej ludzi, 
aniżeli to mogły zrobić wszystkie 
wojny ostatnich czasów razem 
wzięte. Może zdołamy tutaj uratować 
jeszcze jakąś niewinną ofiarę? Ale 
na próżno robimy poszukiwania po 
małych, ciemnych celach. — Są próż- 
ne! Widocznie bolszewicy powiekli 
swe ofiary dalej na wschód. Za dzień 


czy tydzień kulka karabinowa wyba-. 


wa je z ich cierpień. 

W głównym budynku panuje zu- 
mełne spustoszenie. Miejscami panu- 
jący nieład jest tak duży, że zwra- 
ca specjalną uwagę. I podejrzenie 
jakie z tego powodu  powzięliśmy. 
potwierdziło się. Otóż bolszewicy, 
odchodząc, założyli tutaj minę. Po- 
przeprowadzane sznury miały spo- 
wodować jej wybuch. Takie to po- 
żegnalne pozdrowienie pozostawili 
nam terroryści z NKWD. 


Tragedia w 183 aktach 


Idziemy dalej przez szare ulice 
miasta. Zdaleka już uderza nas wi- 
dok na wpół spalonego, jeszcze tle 
jącego budynku, otoczonego przez 
płaczącą ludność. Wchodzimy na 
ogromne, murem otoczone podwórze, 
słodki, mdły odór trupi czuć w po- 
wietrzu. Domyślamy się z łatwością, 
Że znajdujemy się na podwórzu wię- 
zienia miasta Stalino. 

Jakiś poczciwy staruszek, mówią- 
cy trochę po niemiecku, po którego 
twarzy spływają łzy, pokazuje nam 
przy ścianie umieszczoną, podziura- 
wioną deskę. „Przy tej desce roz- 
strzeliwano więźniów, — mówi stua- 
rzec. Egzekucje te trwały przez całe 
ostatnie cztery dni. Aż do przyjścia 
_ Niemców. A my musieliśmy się przy- 
słuchiwać, jak rozstrzeliwano więź- 
niów.* Z opowiadania dalszego do- 
wiadujemy się szczegółów. Sowieccy 
mordercy podprowadzali więźniów 
do, tej oto uimieszczonej przy ścianie 
deski w pojedynkę, aby tym dłużej 
trwala ich sadystyczna przyjemność. 
Nieszczęśliwca, nie przeczuwającego, 
co go czeka, kładziono trupem strza- 
łami z karabinu maszynowego w tył 
glowy. Kaci z NKWD wymordowali 
w ten sposób 183 niewinnych ludzi. 
Struszliwa tragedia, jaka rozegrała 
się w Stalino, miała 183 krwią ocie- 
kających aktów 


Zamordowanie 
amerykańskiego inżyniera 


Opętani krwawym szałem nie u- 
rnawali bolszewicy żadnych skrupu- 
łów. Ofiarami ich mordów padali 
również obywatele zagraniczni. Je- 
Bzcze w czasie marszu na Stalino in- 
formowano nas. że bolszewicy wy- 
dali rozkaz, aby wszyscy mężczyźni 
obowiązkowo opuścili miasto i udali 
się poza Ural, Niezastosowanie się 
do tego rozkazu groziło rozstrzela- 
niem. Setki mężczyzn ukryło się 
wtedy w piwnicach domów i kryjów- 
kach, których nie odważyli się opu- 


ścić, mimo, że dawało im się we 
znaki zimno i głód. 
leon Lindberg, inżynier amery- 


ludzkiej | 


„GAZETA LWOWSKA“ 


Krwawy szlak 


od Lwowa do Stalino 


repor Gzu sprawozdawcy wojennego) 


kańsla, który w tym czasie przeby- 
wał w Stalino, nie zastosował się do 
wydanego rozkazu, ufny w swój za- 
graniczny paszport. Pewnego dnia 
zatrzymali go na ulicy agenci 
NKWD. „Pan wie przecież o tym, 
że Niemcy nadchodzą i dlaczegoż to 
nie wybrał się pan za Ural?“ — za- 
pytano go. Nad uwagą inżyniera, że 
jest on obywatełem amerykańskim. 
przeszli z drwinami do porządku 
dziennego. Zaaresztowano goi roz- 
strzelano wraz z innymi 


Tragedia ojca, który stracił 
dwóch synów 


U zwłok dwóch chłopców stoi 
człowiek, który nie potrafi opanować 
swego bółu. Zamordowani — to jego 
synowie. On sam nazywa się Kripak 
i mieszka w Stalino. Jakąż to zbrod- 
nię popełniły te dzieci, za którą aż 
taką poniosły karę? Jak się dowia- 
dujemy, sprawa przedstawiała się na- 
stępująco: jeden musiał iść kupić 
chleb, a ponieważ „ogonek* przed 
sklepem byl bardzo długi, czekanie 
wydawało się mu beznadziejne. Żyd 
sprzedający w sklepie, obsługiwał, 
jak zwykle, przede wszystkim swoich 
współwyznawców, nie zwracając u- 
wagi na innych czekających. Nic 
dziwnego, że 13-letni chłopiec nie 
mógł się opanować i wybuchnął gnie- 
wem. Naturalnie natychmiast za- 
aresztowano go, a gdy na drugi dzień 
jego 16-letni brat przyszedł się do- 
wiedzieć, za co uwięziono jego bra- 


ta, przytrzymano i jego. A teraz 
stoi stary ojciec przed zwłokami 
swych dzieci i płacze.. 


Sprawcami mordów żydzi 


Naturalnie, że po mordercach już 
dawno ślad zaginął. Pierwszy ulot- 
nił się naczelnik NKWD miasta Sta- 
lino, żyd, Szymon Pulkin, wraz ze 
swym „współpracownikiem* i współ- 
wyznawcą, Handelsteinem. 1 dobrze 
zrobili, bo dręczona przez nich lud- 
ńość sama wymierzyłaby im spra- 
wiedliwość w takiej formie, na jaką 
zasłużyli. 


25-go Istopada 1941 


Stalin krytykuje... 
Sześć grzechów głównych armii sowieckiej 


BERLIN, 26. 11. — Stałe mepo- 
wodzenia wojsk sowieckich muszą i 
na „wszechpotężnego* Stalina działać 
ujemnie. Jak wynika z poufnej wia- 
doiności z Ankary, wezwał on do 
Moskwy wyższych generałów i pod- 
dał ostrej krytyce operacje wojenne 
wojsk sowieckich. Stalin roztrząsał 
powody dla których działania armii 
sowieckiej nie dopisują. Jego zdaniem 
istnieje sześć zasadniczych powodów, 
które umniejszają aktywność bolsze- 
wickiej armii. W przemówieniu swym 
unikał jednak Stalin jakiejkolwiek 
wzmianki o potężnej sile szturmo- 
wej wojsk niemieckich, nie przyznał 
on, że armia sowiecka ma przeciw- 
nika pod każdym względem wyżej 


stojącege, który potań ovrócić W 
niwecz nawet najbardziej wygórowu= 
ne plany zdobywcza 

Jako pierwszy powód niedopisarniń 
akcji wojsk sowieckich podaje Stalin 
niewystarczające uświadomienie, n£- 
stępnie niedostateczną lączność mię” 
dzy poszczególnymi armiami, na= 
piętnował fakt, że tołniera auwiecki 
nie umie obsługiwać | manewrować 
bronią pancerną. Jako czwarty 
punkt przytoczył Stalin zbyt słabą 
siłę ataku bolszewickiego,  ganił 
poza tym bardzo ostro nieodpowied= 
nie dowództwo, by wreszcie rozpra« 
wić się a brakiem dyscypliny woj- 
skowej, jako szóstym grzechem ar- 
mi sowieckiej. 


Walka o rope kaukaską — wygrana 


Rostow stacją przetokową dla materiałów pędnych oraz dla ła- 
dunków sprzętu dostarczanego Sowietom przez Anglię 


Nie pomogły zawzięte próby po- 
wstrzymania naporu wojsk niemiec- 
kich, daremnie ściągnęły Sowiety po- 
siłki z resztek wojsk  Tymoszenku 
zlożone,— Rostow nad Wołgą padł a 
wraz z nim odcięty został dowóz ben 
zyny i nafty z Kaukazu. Z chwilą 
bowiem zajęcia Rostowa wpadła w 
ręce niemieckie linia kolejowa, którą 
sojusznicy dowozili sprzęt dla Sowie- 
tów. Stąd, z Rostowa, odtransporto- 
wywano ten sprzęt koleją na północ, 
względnie na poszczególne odcinki 
frontu. 


Ke się jeszcze odnoga 


Wprawdzie w ręku Sowietów znaj- 
linii kolejo- 
wej z Tychtoreska do Stalingrodu, 
stacja ta jednak nie była przewidzia- 
na, a tym samym Í nie była rozbu 
dowana w rozmiarach potrzebnych 
dla przetaczania większych transpor- 
tów. Katasrofalną sytuację obrazuje 
fakt, że dostawa materiałów pędnych 
z Baku nad Morzem  Kaspijskin do 
Datum nad Morzem Czarnym, a stąd 
drugą morską do Noworosyjska jest 
unieinożliwiona, a w każdym razie 
utrudniona, gdyż żegluga na Morzu 


Przy kiosku z gazetami 


Pod tym tytułem drukujemy artykuły czy też wyjąfki z artykułów zasłu- 
gujące naszym zdaniem na uwagę, przyczem poglądy w nich wyrazane nie mu- 


ROOSEVEL1 SIĘGA 
PO BAZY ANGIELSKIE 


„BERLINER BOERSEN-ZEITUNG*" 
w obszernym artykule 
| perialistyczne plany 
sziem Anglii 
Po nowelizacji ustawy o neutral- 
ności Zjednoczone Stany Ameryki 
Łółnocnej podsunęły się bliżej fron- 
tu. Anglia, która z tej racji wyraża- 
ła swe zachwyty, nagle milknąć za- 
czyna, bo widzi, jak USA, w miarę 
podsuwania się bliżej teatru wojny, 
lokują się na bazach angielskich pod 
pozornie uzasadnionym pretekstem, 
że z tych to baz angielskich dogod- 
niej będzie im bronić Anglii przed 
agresją Niemiec. 
Ameryka 
londyńskich 
system angielski i 


| Szą pokrywać 
| 
i 


zę cj ine 
oosevelta ko- 


— wedlug opinii kół 


naśladować zechce 
transporty swe 


do Anglii przeprawiać na konwojo- | 


wanych karawanach statków. Wa- 
szyngton — jak donosi Reuter — li- 
czy na to, że Anglia dla tych konwo- 
jów odstąpi Ameryce odpowiednie 
bazy morskie na własnej swej wy- 
spie. Dotyczy to również baz lotni- 
czych dla samolotów eskortujących 
karawany morskie. Te to postulaty 
Ameryki przyjęte zostały w Anglii 
z wielkim zakłopotaniem. Liczono bo- 


wiem na to, że statki i okręty ame- | 


rykańskie traktowane będą jak flota 
innych sprzymierzonych. Nie pomo- 
gła osobista interwencja zastępcy 
premiera Attlee'a w Waszyngtonie, 
Roosevelt domaga się spełnienia wa- 
runków, przyznanych mu przez 
Churchilla w toku rozmów na „,,Poto- 
macu“, mocą których Anglia Ame- 
ryce Północnej odstąpi bazy, których 
Ameryka zażąda. 


Seryjna budowa 
samolotów w Turcji 


ANKARA, 25. 11. — Poseł tu- 
recki Atay opublikował w czwartek 
na łamach dziennika „Ulus“ artykuł 
wstępny, podający szereg interesują- 
cych szczegółów na temat seryjnej 
| budowy samolotów w Turcji. Atay 
| stwierdza, że obecnie, po dłuższych 
| przygotowaniach, rozpoczęto wresz- 
cie seryjną produkcję; zaznacza jed- 
| nak, iż motory dla samolotów oraz 
pewne instrumenty pokładowe spro- 
wadzane będą nadal jeszcze z zagra- 
nicy. Szereg fabryk tureckich przy- 
stosowuje się obecnie również do 
budowy mniejszych motorów, 


się ze stanowiskiem „U. L”. 


Problem tych baa stanie się 
wkrótce aktualny również na Morzu 
Śródziemnym. Sprawozdawca wojen- | 
ny „Daily Mail“ przyznaje, że wody | 
te stanowią warunkową tylko drogę 
komunikacyjną dla Anglii. Sztaby 
zaś marynarki wojennej Ameryki i 
Anglii opracowują już plan zastąpie- 
nia floty angielskiej na Atlantyku — 
amerykańską flotą wojenną, aby u- 
możliwić Anglii intensywniejszą ak- 
cję na Morzu Śródziemnym. Ze spo- 
sobu ujawnienia przebiegu tej kon- 
ferencji sztabowców przebija chęć 
przygotowania opinii publicznej na 
to, że amerykańska flota wojenna : 
sama wolałaby ingerować na Morzu | 
Śródziemnym za cenę baz angielskich | 
od Gibraltaru aż po Aleksandrię. 


W miarę jak wzrasta amerykań- 
ska pomoc dla Anglii, maleją złu- 
dzenia angielskie. Opinia angielska 
i zaczyna rozumieć, że wprowadzono ją 


|w błąd oświadczeniem, że ani An- 


' glia ani Ameryka nie dążą do tery- 
torialnych zdobyczy, skoro za pomoc 
angielską zapłacić ma nie kto inny, 
jak właśnie Anglia ustępstwami te- 
rytorialnymi na rzecz Ameryki, u- 
stępstwami, które stanowią początek 
końca angielskiego władztwa nad 
światem. Bo oto słyszą już, jak do 
ich bram puka przyjaciel z Waszyng- 
tonu, który sztandar swój rozwinąć 
pragnie nad wszystkimi morzami. 
nad którymi do niedawna panowała 
wyłącznie Imperium Brytyjskie. Je- 
den rynek handlu Światowego za 
drugim przechodzi w ręce USA, a 
angielscy przemysłowcy po niewcza- 
sie szturmują do drzwi Churchilla. 
widząc, jak Yankes przy pomocy 
łokci pakuje się w sam Środek Im- 
perium Brytyjskiego, nie tylko ze 
swym eksportem, lecz również ze 
swą flotą wojenną, z samolotami i z 
wojskami. 


Zaczęło się skromnie — od zajęcia 
angielskich,  zachodnio-atlantyckich 
| baz morskich w Grenlandii, Islandii, 
| Irlandii — obecnie zaś przychodzi 
kolej na samą Anglię. Dążenia An- 
glii do utrzymania swej dominującej 
roli na tym odeinku niweczy impe- 
rializm amerykański. Bazy amery- 
kuńskie, wcześniej czy później, na 
Gibraltarze, na Malcie, na Cvprze, w 
Aleksandrii i w Singapoor! To tylko 
Churchill był zdolny przegrać wiel- 
ką, choć niesławną spuściznę Anglii. 
Twierdzeniem, że Niemcy sięgają po 
Imperium Brytyjskie, Churchill za- 
pędził naród swój do + “iny. To samo 
| zaś Imperium oddał Rooseveltowi, 


a Z nA PO ZNA Ț 


aby ratować się przed bankructwem. 
Wyrzuty sumienia i strach przed od- 
powiedzialnością skłoniły go do wy- 
powiedzenia w dniu 11 listopada 
słów: „Dość już obraźliwych słów, ja- 
koby pieniądz był motorem, porusza- 
jącym serca i umysły amerykańskiej 
demokracji. Ustawa o wynajmie i po- 
życzaniu sprzętu amerykańskiego 
musi być uznana za ustawę bez ska- 
zy w całej, dotąd spisanej historii 
świata." 

Churchill nie zdoła jednak już 
zmienić opinii angielskiej w tej spra- 
wie. Fakty i rzeczywistość przema- 
wiają tutaj przeciw niemu. Tylko 
rozpacz, tylko sytuacja rozpaczliwa 
mogły skłonić premiera angielskie- 
go do tej miary koncesji na rzecz 
Roosevelta! I któż z Anglików uwie- 
rzy, Że Roosevelt po wojnie wycofa 
się z baz angielskich ? 

Roosevelt, który posądza Niemcy 
o plany panowania nad światem, a 
sam po coraz to nowe pozycje się- 
ga (ostatnio także na syberyjskini 
wybrzeżu wschodnim) — jest pro- 
blemem dla Anglii, a nie dla nas, 
nie dla Europy! My bowiem wiemy 
wraz z Fiihrerem, że „Berlin nie 
chce wcale być stolicą Świata, a 
Waszyngton stolicą świata nigdy nie 
będzie", 


© Gen. Weygand plsze pa- 


miętuiki w swe) 


© Wzuużony popyt ma st 
lẹ ruboczy daje się zuobuer- nięcia żydów 
wować w Holandii. 

© Generalny) sekretaria 
dla spraw Afryki francuskiej 
podlegać będzie 


lana. 
© Filipiny chcą zachować 


data wolnośctowegu Quezona, 
który 


kontynuować. 
© Pl;t; izolacyjne a fibru|cistów. 
toriowego wyrabiać będzie 


wysyła Porlugalia na Azoty |okoliczności 
w 
ceniono oddziały techniczne 
© Ograniczenia prądu — 
wprowadzone we Francji za- 
kazują używania wind w do 
mach poniżej 5 piętr 
mach towarowych 


emigrantów 


jesi utrzymywanie ruchomychiszenych i miłych gości. 


© Przeszło 56 domów ży- 


© Pauryżanie 
również Ł mo- 
nopolu lytoniowego 1 AdinInI-| 
tstracji dóbr kulturalnych | 
© Miodsza córka Stalina wojenne. 
kompetencji wedlug poułosek krązących w: 
wicepremiera, admirała Dar-jAnkarze, wyjechała przez [e-|lgżenie ua srodkowym odci 
heran do Ameryki. 

© 8 mostów szosowych, wuż wywułało w Anglu 
awy niezależność, jak to wy-|zburzonych w czasie 
nika z głosowania na kandy-|odbudowano już we Francji. bolszewickiego 

Hołd prochum Priinu de 
otrzymał BU*% głosów. ae (ważą Falangi w Hi- Art Royal * 
Współpracę gospodarczą nato-|sz anii, zamordowanego przez ;Małaya , 
miast w USA pragną Filipiny|komunistów przed 5 laty, zło- dla 
żyły oddziały związku lalan- ofensywy 


© Japoński parowiec „Bal- 
nowojowstała fabryka w Daniil „ej NE Fatai Sz 2 wag! 


© Dulsze kontyngenty wojsk |lą zalogą wśród tajemniczych objęła armia niemiecka w *** 


pierwszym rzędzie wzmo-;do Szanghagu i wiózł na swym 
pokladzie bawełnę i pasażerów 


© Zalew Portugalii 


Europy zmusił władze do wy-|tejestru 
W do-|dania pewnych ograniczeń w|przedsiębiorsiw 
zakazanejstosunku do nie zawsze pro-|nrzeniosło się po zajęciu 


Azowskim i w ogóle na całym Morzu 
Czarnym stoi pod kontrolą lotnictwa 
niemieckiego. Również transporty 
materiałów pędnych s Baku Morzem 
Kaspijskim do jednej s przystań 
tego morza są problematyczne, po- 
nieważ produkcja | zbyt benzyny 
wraz z jej pochodnymi produkta- 
mi tu wydobywanymi, obliczone by- 
ły do potrzeb przemysłu Zagłębia 
Donieckiego. 

Walka tedy o ropę kaukaską sO- 
stała wygrana as chwilą zdobycia I 
obsadzenia Rostowa.  Rozpaczliwe 
wysiłki armii czerwonej, aby los Len 
odwrócić od siebie, spaliły na pa- 
newce. Zapowiedź Kanclerza, że 
wkrótce Sowiety utracą nową arte- 
rię życiodajną, spełniła się w calej 
rozciągłości. 

Zajęcie Rostowa zmienia w zupeł- 
ności militarną sytuację na połudiio- 
wym odcinku frontu wschodniego: 
Strony walczące stoją obecnie na- 
przeciw siebie w odmiennych warun- 


kach. Należy odczekać, jakie nowe 
„operacje przedsięweźmie  nieinieckie 
dowództwo po dotarciu do nowega 


strategicznego punktu. Uwzględnia- 
jąc te wszystkie momenty, patrzeć 
będziemy na 5-miesięczne walki na 
froncie wschodnim innymi oczyma 
Mowa tu o ubytku 8 milionów wojsk 
sowieckich, o stratach, wyrażających 
się w zawrotnych cyfrach a to 22.0u0 
czołgów, 27.452 dział i 15.877 sarolo- 
tów! Na jak olbrzymi wysiłek zdobyć 
się musiały niemieckie wojska i jak 
wielkie niebezpieczeństwo dla Euru- 
py odwróciły dzięki genialnym ma- 
newrom i operacjom i dzięki impo- 
nującym zwycięstwom! Napawać to 
musi każdego wiarą w ostatecziie 
zwycięstwo niemieckiej siły zbrojnej, 
widząc, jak każde uderzenie, kazdy 
atak jest przemyślany i przeprowa 
dzony przy minimalnych stratach 
własnych, mimo przeważających sił 
nieprzyjacielskich. 

Upadek Rostowa jako dalszy etap 
zwycięskiego pochodu na Ukrainie 
unaocznia nam genialność strategi! 
nowej i po raz pierwszy w histori! 
wojen zastosowanej, którą dziś już 
rzeczoznawcy wojenni uznają za af 
cydzieło sztuki militarnej. 


Pokrótce 


© Siniertelnemu wypadko 


KUULE] Ā 


w 
Wroclawia, pulk 
Mölders, zwycięzca w 
walkach powieuznych, p05* 
dający najwyższe odznaczenia 


pe 


żydują usu l 


© Wzięcie Rustuwa | 


zno” 


m 
do losu w) 
sojusznika 
Zatopiony lotalskowieć 
i okręt wojenu? 
byly przezum zo 
podtrzymania brytyjsk* 
lądowej w Airy 
Pólnocnej od stron; morza 
| @ 23 sowieckich lini b 
ejowych w przeciągu 5 ue 
sięcy wojny na ws'l' trl 


liku frontu wschodniego 


wojny, niepokojenie co 


Statek przynął posiadanie. 

© Żydzi we Francji 8 
nogą partycjy, ować w Lae | 
przez siębiorstwach przemysłowi i 
państw caleji handlowych, wpisunych 1e 
handlowego wrp 
żyduwsko, 


4 
Em'-|ryża do Francji okupowaweę 
w 


schodów Od 10 do 1% niejgranci uzyskać muszą pozwo jObecny zakaz nozhawi 

wolno oświetłać lokali skle- lenie na pobyt posiadać mu-|prawa pioxsTaw'ta pi 

powich. z wyjątkiem skle- szą wizy wjazdowe oraz zc |biorstw takze w strefie 
w «spożywczych. zwalenia na pracę. okupowanaj, 


u 


_?5-go listopada 1941 


„GAZETA LWOWSKA” 


2<DNIA Dlaczego szkoła zawodowa 


Nim ruszą warsztaty, przygotujmy materiał ludzki 


Errata 
(z) W związku a notatką s dnia 
28-24 bm. p. t „Specjalny rejon 


Mieszkaniowy dla żydów“ prostuje- 
my, że specjalny rejon mieszkanio- 
wy dla żydów obejmuje odcinek L1-gi 
1 U-ci i z tego terenu Polacy i U- 
raińcy mają się wyprowadzić do 
dnia 14-go grudnia, a nie 2 odcinka 
I-gu i II-go, jak zostało podane. 


AUREN 


Dziś zaciemniamy: 


E Początek 16.55 


koniec 1.50 
CE EE 


Czas obowiązujący 


(m) Na terenie Galicji, tak jak i 
w całym Gub. Gen został wprowa- 
ony t zw. „niemiecki czas letni“, 
obowiązujący przez cały rok. Czas 


ten jest o godzinę wcześniejszy od | 


dotychczas używanego u nas czasu 
Środkowo-europejskiego, zaś o go- 
dzinę późniejszy od obowiązującego w 


Ostatnich dwóch latach czasu mos- 
kuewskiego. 
Masło i mleko 


dla chorych 


(N) $ladem innych okręgów Gub. 


Cełem wreszcie nowych szkół fa- 


tywę prywatną, ale I same prowadzi- 


Gen. również i w Galicji szkolnictwo |ehowych i zawodowych jest wykwa- |ły szereg szkół zawodowych, nie by- 


uległo reformie. Zostało ono zorga 
nizowane na nowych podstawach, 
przyświecają mu inne cele, ma do 
spełnienia inne, niż dotąd, zadania. 
Nie będzie więc Średnich szkół ogól- 
no - kształcących, gimnazjów huma- 
nistycznych i innych tego rodzaju 
zakładów naukowych, nie dających 
praktycznego przygotowania  życio- 
wego. Prowadzony obecnie nowy sy- 
stem szkolnictwa, według którego 
młodzież po ukończeniu szkoły po- 
wsztchnej przechodzi do dalszej ua- 
uki w zakładach fachowych i zawo- 
dowych, skierowany jest w swoim za- 
łożeniu na życie praktyczne i ma na 
celu wychowanie młodzieży staran- 
nie przygotowanej do jej później- 
szych zadań zawodowych i mogącej 
w życiu zawodowym sprostać pod 
każdym względem oczekującym ją 
obowiązkom. 

Problew pracownika niewykwali. 

fikowanego 

— a do tego dąży obecna reforma 
szkolnictwa — zostanie rozwiązany 
właśnie dzięki wciągrnięciu do nauki 
zarówno młodzieży jak i ludzi star- 
szych, którzy przy warsztacie pracy 
przeszli niemały już szmat życia; 
,w Gub. Gen., gdzie bez posiadania 


z) Jak nas informują, Wydział A. | dyplomu mistrzowskiego nikt nie mo 


prowizacy jny 
vutyngent 
rych. 


otrzymał specjalny 


masła i mleka dla cho- tu, 


Że samodzielnie prowadzić warszta- 
istnieją już od dawna specjalne 
kursy przygotowujące do egzaminu 


Osoby, które są uprawnione do po- | czeladniczego i mistrzowskiego. 


bierania tych produktów, mogą się 
Zgłaszać do Wydziału Aprowizacyj- 
Regu przy ul. Piekarskiej 1b, Ll p. 


Przedszkola dla dzieci 
pod opieką P. K. P. 


(i) Polski Komitet Pomocy przy- | 
Jal pod opiekę przedszkola i ochronki 
Miejskie dla dzieci polskich, które | 
zna,dowały się dotychczas pod pieczą 
miejskiego Wydziału Opieki Spole- 
cznej. Na razie Komitet Pomocy wy- 
tsygnował na ten ceł 5.500 zL 


Liczby wiele mówią 

, (m) W 18-tu uzynnych obecnie 
kinoteatrach lwowskie! sprzedano w 
Czasie od 17-go października do 11-go 
listopada około 5000C biletów. W 
Czasie okupacji bołszewiekiej sprzeda- 
no w tym samym czasie w ub. roku 
Zaledwie 7.000 biletów na koncerty i 
8.000 na różne imprezy sportowe. 
ina za czasów soweckich na ogół 
wieciły pustkami; wyjątek stano 
wily tylko rzadkie wypadki demon- 
Strowania filmów produkcji zagra- 
nicznej. 
=: 


lifikowanie pracowników, mogących 
dzięki rezultatom swej pracy pud- 
nieść swój standart życiowy, gdyż o 
poziomie dobrobytu społeczeństw de- 
cyduje nie tyłko obfitość bogactw ı 
naturalnych, lecz takze sam człowiek, | 
jego energia, pracowitość, kultura. 
1 dlatego idealem dzisiejszej szkoły : 
jest ideał ofiarnej, wytrwałej, celo- 
wej pracy; i dlatego dzisiejsza szko- 
ła jest zrośnięta z życiem i dla ea] 
przeznaczona, mająca przygotować 
młodzież do rzeczywistości, nie zaś 
ao bujania w obłokach marzeń i fan- | 
tazji. Prawda, że nie jest teraz czas | 
na to, by układać plany na daleką ! 
przyszłość. Atoli właśnie dlatego, że 
pole widzenia jest ograniczone, a wi- | 
dnokrąg ciasny, łatwiej jest zorien- , 
tować się w przystosowaniu się do! 
rzeczywistych potrzeb. A potrzeba 
dzisiejsza i jutrzejsza — to praca, 
gdyż dobrobyt nie rodzi się z ab- 
strakcji, lecz tworzy się na gruncie 
procesów gospodarczych, których . 
podstawowym elementem jest praca. | 
Już w okresie przedwojennym 


rola szkolnictwa zawodowego 


została doceniona przez społeczeń- 
stwo, czego najlepszym dowodem ol- 
brzymie masy kandydatów do szkół 
zawodowych. Jednak choć sieć ich 
zgęszczała się z roku na rok, choć 
gminy dbając o podniesienie poziomu 
rzemiosła nie tylko popierały inicja- 


Z notatnika reportera 


U) tu-letni Wasył Vem- 
czuk, wies Środorolce 


ROZERWANY 
NA STRZĘPY puw  kadziechów, zna- 
azl granal  pozosiały 


a ukresu dzialan wojenych Demczuk wiaz 
z kilkoma rówieśnikami począł ruskręcac po- 
cisk, skutkiem czegu spowodował eksplozję. 
Demczuk został rozerwany na strzępy, zaś 
dwaj inni chlopcy doznali ciężkich ran Lwie 
inne ofiary wybuchu umieszczono w szpitalu 
w Radzlechuwie 


s D — W przysiępie osre- 
ATAK SZAŁU Ao ataku, 30-letni IR 
aimierz Mazur (Szeptyckich 37) zdemolował 


mieszkanie Lekarz Pogotowia przewiózł 40 
do zakładu dla umysłowo chorych w nul 


iarkuwie. 
WYBUCH manipulowania przy ma 
„PRIMUSU”  szynce spirytusowej spo 
wodował wybuch. dozna- 
Jąc ciężkich poparzeń twarzy i ulowy (ó-letni 
Gliksnan Tadeusz (Wschodnia 43) Olisię 
wypadku przewiózł wezwany lekarz Łogolo- 
wia w stanie b. ciężkim do szpitala przy ul 
Pijarów 4 


SPADLI 


— W czasie nieostrożneyo 


— Dwa) muracze. 


A Jan Piotrowski i 

Z RUSZTOWANIA Mikolaj Saban - 
wskutek  obsunię- 

cia aię deski rusziuwania budynku przy 
pl Krakowskim 22 spadli z wysokości 2-go 
piętra Piotrowski doznał obrażeń we- 


A: y qi 
ANSALDU FRACCARULI 


Romantyczny malżonek 


Matylda często mówiła do męża: 

— Jesteś naprawd idealnym mał 
Żonkiem; masz jedrak jedną wiel- 
Ką wadę... nie jesteś romantyczny. 

Karol był zdumiony. 

— Jak właściwie rozumiesz słowo 
»Tomantyczny* ? 

— Mężczyzna jest romantyczny, 
Edy postępuje jak w powieściach, w 
©alrze, albo na filmie. Mężczyzna, 
tóry miewa przygody. 

— Z kobietami? 

Nonsens! Przygody, "tóre 
Wzniecają uczucie trwogi i niepoko- 
Ju. Myślę o rzeczach niezwykłych, 
tóre zwróciłyby na ciebie ogólną 
Uwagę, które doprowadziłyby d za- 
leszczania twego nazwiska w gaze- 
«th jednym słowem powieść w ży- 
ĉiu. Czy czytając iakąś sensacyjną 
Książkę, lub patrząc na niezwykłą 
Sztukę w teatrze, nie pomyślałeś ni. 
Rup diaczego tobie takie rzeczy się 
* zdarzają? Nie najdujesz, że na- 
« życie jest nudne? 
4 Biedny Karol! Czy on to rozu- 
lał 21 
A jedna<! I'ewnego razu poszedł 
— wvjątkowo san wdyż 
sztukę "ze przyłaciela a 
chciał cu.szez dzić Matyldzie 
o wieczoru. O dziesiątej po- 
da dom: "rady i zdenerwowa 

' Matylda zapytała z niepokojem: 

— Co sie stało * 

~ Nie, nic, moje 
Faek z tajemniczą miną. 

zuło się, że Karolowi 


— 


tudneg 


Piia} 


dziecko 


słowa 


przechodzą z trudnością przez gard- 
ło, a nie chce niepokoić Matyldy. Po- 


został milczący. Po chwili jednak 
objął żonę 2 trudem  wstrzymując 
tkanie. 


— Na miłość Boską, Karolul co | 
się stało ? 

_— Pojedynek! Jutro rano. 

_— Wielki Boże! Pojedynek? Ty! 
Z kim? Dlaczego? 

— To się stało zupełnie nagle. 
Przechodząc właśnie przez pasaż, 
wpadłem w ramiona Tamberlaniego, 
który trzymając mnie mocno, powie- 
dział: 

— Radca prawny De Loui i in- 
żynier Marcozzi  pojedynkują się 
jutro rano. Potrzebujemy jednego 
sekundanta i właśnie pomyśleliśmy o 
tobie. W żadnym wypadku nie mo- 
żesz nam odmówić. 

— No i co dalej? zapytała 
Matylda, zaciekawiona. 

— (o ualej? Czy `o ci nie wy- 
starcza” Spotkanie jest jutro o S-ej 
rano i ia mam być swiadkiem. 

— Ach, więc to nie ty się poje- 
dynku jesz ? 

W głosie jej zabrzmiało. trud: 
określić... ułga, a może rvzezeruwa- 
nie. Ale Karo! uwazai że wnzystko 
Jest w porządkn. 

— Ja się nie pojedynkuję, ale w| 
każdym razie jest to mó: pierwszy, 


pojedynek. Na początek wystarcza 
mi to. 
Następnego ranka, Tamberlani 


zjawił się o 7-ej rany. haroi oczeki- 


wnętrznych | złamania obojczyka. Saban 
zas ulegl złamaniu obu nóg Ubu przewioźł 


lekarz Pogulowia na klimikę chirnryiczuą 
szpitala przy ul. Pijarów 4. 
" — Breb Edmund, im 
WYSTĘPY W (Królowej Jadwigi 
NOŻUOWNIKÓW 3%) został napadnięty 


wieczorem kolo swe 
go domu przez uleznajoniegu Osubnika, kto- 
ry poranił go douikhwie nożem Pobitego za- 
onulrzył lekarz Pokutowia 


LECĄ KAMIENIE j pea 


alow 
tuiej Kozak Paiaskewii (Boimow 2h spadl 
na głowę a wynukuści go piętra kamien a 
dachu, w»kulek czego udniosła una yłęboną 
ranę głowy Po zaopatrzeniu przez lekaiza | 
Pogoiowia skierowano 
Powszechnego 
34 letniemu Kazimierzowi  Setnikuwi 
(lżoimów 16) spadl na glow, kamień £ da 
chu, wskutek czego odmosł ou ranę miażdzoną 
w okolicy potylicy. Setniku zaopatrzyłe Po 


£golowie A 

è r = -letni Stamsiaw Auz- 
NA JEZDNI miak (Piłsudskiego 16) w 
czasie przechodzenia przez jezdnię placu bel” 
nardyńskiczo zostal bvotrącony przez mvuto- 
cykl, skukierm czego doznał ogulnych konto- 
zj: ciała Ufierze wypadku udzielił pierwsze 
pomocy lekara Pogotowia., który skiciow 
ja uasiępnie do Szpitala Vowazcchneko 


Przechodzącej 


kobieię do Szpitala | 


wał gu od szostej. Kazai się obudzić 
już o 5-ej, a Matylda nastawiła bu 
dzik na czwartą. 

Gdy Karol spojrzał na Tamberla- 
niego, uśmiech współczucia przewinął 
Się pu jego warzach. lamutiian) byt 
ubrany na szaro. Jak miużna się tak 
ubrać na pojedynek? len wivoczn e 
nie ma pojęcia o przepisach kodeksu 
honorowego! On, Karos, byi oczywi- 
ście ubrany na czarno. Garnitur w 
zytowy, popielaty kraaat w czarne 
groszki, lakierki, czarne iuękawiczki 
i oczywiście cylinder \tóry najbar 
dziej zdziwił Tamberlaniego. Co za 
idiota! Czyż ten człowien una w og. 
le pujęcie o niezwykłości pojedynku ? 
Karol, choć to był jego pl>rv szy ph- 
jedynek, posiadał w tej materii ło 
kładne wiadomości, głyż zrał caa 
niezbędną do tego literaturę. Ostatni. 
o jakim sobie przypomniał, był poje- 
dynek u Guy de Maupassanta. 

Czy tylko kodeks rycerski nie 
zmienił się od tego czasu ? 

Na zapytanie Karola, Tamberlani 
odpowiedział jednak: 

— Ależ nie, nie się 
niło! 

Teraz Karol nabrał ostatecznie 
pewności siebie. 

Miejscem pojedynku był ogród 
pewnej willi podmiejskiej. Ponieważ 
padal deszcz, ulokowano się na dość 
wąskim ganku Oficjalne ubranie Ka- 
rola i jego blada, poważna twarz, 
zwracały uwagę. Wszyscy inni. nawet 
mający się pojedvnkować. przvhyli 
w spacerowych ubraniach Chwilę 
trwały przygotowania Karol odmie- 
rzył ilość kroków. Wszyscy podziwia- 


nie zmie- 


ły one w stanie przyjąć wszystlzich 
zgłoszających się, szkolnictwo bo- 
wiem było zasadniczo nastawione na 
kształcenie ogólne, w którym meto- 
dy wychowania i kształcenia dalekie 
były od Życia, program nauki zaś był 
tego rodzaju, że nie miał żadnej, 
bądź bardzo niewielką łączność z ży- 
ciem praktycznym i nie liczył się 
z wymogami rzeczywistości. 

Niedawne to przeciez czasy, w któ- 
rych to na przykład mayistrowie fi- 
lozofii w braku odpowiedniego zaję- 
cia pracowali w biurach handłowych, 
a absolwenci historii sztuki, czy in- 
nych fakultetów stanowili liczne rze- 
sze niefachowych kupców - dyletan- 
tów, były jaskrawym przykładem 
t zw. u nas nadprodukcji inteligen- 
cji — tak zwanej, gdyż ludzi inteli- 
gentych nie może być za dużo i że 
właśnie dążyć trzeba do tego, aby na 
każdym miejscu i w każdym zawo- 
dzie znajdowali się ludzie z wykształ- 
cenielu. Zachodzi tylko kwestia wia- 
ściwego kierunku tego wyksztaicenia. 

Jeszcze przed kilku laty człowiek, 
chege się kształcić, miał jedyną tylko 
drogę: gimnazjum i umwersytet, 
więc też nic dziwnego, że droga ta 
była przeludniona. 

Ruszyliśmy jednak z martwego 
punktu, a rozwiązanie jest zdecydo- 
wanie radykalne. Szkoła dzisiejsza 
ma się stać praktycznym przygoto- 
waniem do życia, a nie źródłem ode- 
rwanych od niego wiadomości, stano- 
wiących jedynie balast, rzadko kiedy 
w praktyce użytkowany. 


Szkoła winna być szkołą pracy 


również i z innych wzyłędów. Dziś, 
kiedy kryzys pracy wyrzuca poza na- 
wias ludzi mających wykształcenie 
ogólne, a nie posiadających wykształ. 
cenia fachowego, szkoły zawudowe 
siłą konieczności wysuwają się jako 
potrzeba naczelna w przygotowaniu 
do zmagania się z trudnościami ży- 
ciowymi. Potrzeba ta istnieje zwłasz- 
czu teraz, kiedy odbudowa kraju wy- 


| maga napływu sił fachowych. I dla- 


tego szkolnictwo zawudowe, uzupeł- 
niające braki w ludziach oraz dające 
możliwości planowego i racjonalnego 
przystąpienia do odbudowy, stało się 
nieodzowną i pilną koniecznością. 
Nie ma gałęzi przemysłu, handlu 
i rzemiosła, gdzie by działania wojen- 
ne nie spowodowały większych lub 
mniejszych strat w ludziach, narzę- 
dziach, maszynach itp. Toteż rynek 
pracy będzie coraz więcej potrzebo- 
wał dobrych rzemieślników, którzy 


li jego bohaterską postać. Jeden z se- 
kundantów spytał Karola: 

— Czy pan ma monetę dwulirową? 

— Dwa liry? w takiej chwili! | 
po co? 

Karol wyjął banknoty z portfelu. 
Orto pięćdziesiąt lirów. 

— Wszystko jedno, zresztą już 
mam — rzekł tamten, podając mone- 
tę dwulirową Karolowi, który 
wiedział o co chodzi — a sądząc, że 
to jakiś nowy przepis kodeksu hono- 
rowego, schował monetę do kieszeni. 

— Nie, proszę nie chować, tylke 
rzucić w powietrze. Szkoda czasu! 
Chcemy wiedzieć, na kogo padnie 
wybór broni. 

Rzucił monetę. Ten. komu przy- 
padł wybór szabli, wziął już swoją 
do ręki. Karol sięgnął po szablę Jaka 
lekka, wyobrażał sobie, że jest zna- 
cznie cięższa Przeciwnicy stali ma 
swoich miejscach, podczas gdy on, 
przyciśnięty do ściany, stal pośrodku. 
Dach ganku był bardzo niski, miejsca 
było mało. Karol nie ze strachu, ale 
dla bezpieczeństwa, przywarł mocno 
do Ściany. Po chwili podniósł szablę 
na znak rozpoczęcia W czerni i z sza- 
blą w ręku musiał wvgladać wspania- 
le! Gdvbvż Matylda, która posądza- 
ła go o brak romantyzmu, mogła go 
widzieć w tej chwili! Przeciwnicy roz- 
poczęli. zwarłszy mocno szable Ka- 
rol stal między klingami, błyszczący- 
mi tuż przed jego nosem Malej nie 
można się było wsunąć, bo tam by- 
ła Ściana. 

— Stop! 

Wałczący zatrzymał się, 
z nich zawołaał: 


— Ale dlaczego? 


a Jeden 


nie | 


by mogli usunąć powstałe braki nie 
tylko szybko, ale i pod względem fa- 
chowym dobrze i uczciwie. Brak sze= 
regu surowców, umiejętność posługi- 
wania się materiałami zastępczymi, 
rozpoznawanie ich wartości, a czę- 
stokroć umiejętność tworzenia same- 
mu materiału zastępczego wymagā 
od pracownika dobrego przygotwwa- 
nia teoretycznego przy całkowityra 
opanowaniu tajników praktycznego 
wykonywania zawodu. 

Zadaniom dostarczenia na rynek 
pracy łudzi wyszkolonych, mogących 
w zaraniu swych młodych sił stanąć 
de wałki a piętrzącymi się przed ii- 
mi trudnościami, może podołać tylko 
szkolnictwo zawodowe, takie, w któ- 
rym uczeń od początku nabiera wia- 
domości nie tylko teoretycznych ale 
i praktycznych, mając do wykonania 
coraz trudniejsze zadania zawodowe, 
Stopniowu dochodzi on do całkowite- 
go opanowania znajomości narzędzi 
i materiału, odpowiedni zaś zasób 
wiedzy teoretycznej puzwala mu pra 
cować o wiele wydatniej. 

Kiedy zaczną się intensywne pra- 
ee przy odbudowie i ruszą pełną pa- 
rą fabryki i warsztaty, wtedy wszy- 
stkie gałęzie życia gospodarczego 
sięgną po materiał ludzki, a będą za” 
trudniani przede wszystkim 


pracownicy pełnowartwściowi — 
fuchowcy. 


Nic też dziwnego, że Gmina dąży 
do jak najszybszego uruchomieniu i 
rozbudowy szkół zawodowych, avy 
w pracy odbudowy miasta mieć do- 
brych i uczciwych  rzeinieslników, 
którym możnaby powierzyć z cziuo- 
witym zaufaniem prace począwszy 
od najprostszych aż do tych, ktore 
wymagają pewnego poziomu wiedzy, 
Dlatego dzisiejsze szkoliuctwo stwa» 
rza przede wszystkim trwałe podsta- 
wy i warunki rozwoju w dziedzinie 
pracy. Szkolnictwo tak ujęte tworzy 
pracownika, który dzięki wyrobieuiu 
ogólnemu, systematycznej nauce za- 
wydu i wysokiemu pozioniowi swej 
pracy przoduje w Środowisku, w któ- 
rym się znajduje i podnusi go na 
wyższy poziom kultury materialnej, 
Spełnia on rolę niejako İnstruktor- 
ską i wychowawczą wskazując meto- 
dy i drogi rzetelnej i skutecznej pia- 
cy zawodowej. 

W tej dziedzinie stoją przed nami 
wielkie zadania, gdyz rozwój guspo- 


darczy wymaga bardzo  czujnego 
zwrócenia uwagi przede wszystkim 
na szkolnictwu zawodowe, a tu są 


jeszcze potrzeby olbrzymie i nieza= 
spokojone. 


Karol nie wiedział, 
dziać. Na nową komen: 
cy znów zaczęli. 

— Stop! 

Tym razem było za późne Na 
czole Karola ukazała się głęboka 
czerwona szrama W tej samej chwili 
druga szabla trafiła w jego wargę, 
która natychmiast zaczęła silnie krwa= 
wić. Karolowi wypadła z ręki szabla. 
W tej chwili podbiegł lekarz. niosąc 
środki dezynfekcyjne. Obandażowa» 
nego przywieziono go do domu. 

— Wypadek ten ma jedną dohrą 
stronę — rzekł lekarz. — Skoro tyl- 
ko przeciwnicy zobaczyli pańską krew, 
wówczas pogodzili się natychmiast. 

— Ładna pociecha — zauważył 
Karol. prosząc, bv lekarz nic nie opo- 
wiadał iego żonie. 

Matylda. widząc go w takim stae 
nie, krzyknęła ze strachu. Ale Karol 
zaczął ią uspokajać. 

—Nic, nic wielkiego się nie stałoł 

Z płaczem ściskała go i całowała. 

— A więc iednak ty się poiedyn= 
kowałeś? Odrazu tak pomyślałam! 

Karol wvzvskał błyskawicznie ode 
powiedni nastrój: 

— Ależ tv jesteś domyślna! Nie 
chciałem cię niepokoić! 

Matylda bvła zachwycona mężcm, 
który poledvnkawał się tylko  dla- 
tego abv się jej podobać i ukrył 
prawdę, aby tej nie martwić. Uście 
skała so znowu serdecznie. 

— Ale nie będziesz się iuż nigdy 
więcej połedynkował! Nigdy więcej! 

— | ja też tak myślę Wierz mi, 
moja droga. poledvnki doby obec 
nej nie mają w sobie nic romans 
tycznego.- 3 


(RE się pos 
ę, przeciwnie 
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